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WIADOMOŚCI KRAJOWE.
—-  Ze Lwowa. —

C. k. gnbernijum krajowe galicyjskie miano­
wało Anloniego Sowińskiego, regestranta przy 
urzędzie cyrkułu lwowskiego, lionłicyjeutem 
rachunków przy urzędzie cyrkułu Stryjskiego.

—  Z  Widdnia d. 21. b. m. —
Podług wiadomości z. Gradecu , NN- Cesar­

stwo Jchmość, wyjechali z tego miasta po ośmio­
dniowym pobycie ; w d. 17. rano udali się 
w dalszą podróż przez Lubiannę do Tryjestu.

O pobycie NN. cesarstwa Ich mość w Gra­
decu pisze tameczna gazeta z d.17. maja-na- 

■ stępujące dalsze wiadomości.
W  d. <T4. b. m. z południa N. Cesarzowa jej 

mość zniuJóla UlasztorDrszulanek, była w szko­
le dziewcząt, kazała popisywać się onym w ró­
żnych przedmiotach, i sama zadawała pytania; 
żądała oglądać sale chorych i znajdującym się 
tamże chorym wlewała pociechę. W d. 15. ra­
no, NN*. Cesarstwo z arcyksięciem Janem, oto­
czeni urzędnikami dworu znajdowali się na 
nabożeństwie załobnem , za śp. N. cesarzową 
matkę, naszego najłaskawszego monarchy, od- 
prawianem przez księcia biskupa z Seckau, na 
litórymto obrzędzie znajdowały się wszystkie 
władze miejscowe; z południa oglądał N. Pan 
trzy batalijony tamecznej załogi z pułków: Lu- 
xcm , Wimpfen in Gollner, jakotcż kompaniją 
artyleryi.

N. Pan nąjwyższem swojem postanowieniem, 
wydaućm do IV. Kanclerza hr. Mittrowskiego, 
dulowanem w Gradecu pod d. 9. maja b. r . , 
raczył najłaskawiej galicyjskiego gubernijalne- 
go sekretarza Karola Maschek, mianować se­
kretarzem nadwornym przy połączonej c. k. 
kaucelaryi nadwornej.

WIADOMOŚCI z a g r a n ic z n e ;
Kraków.

Podpisany uznawszy , iż za pośrednictwem 
pism publicznych dojdzie najrychlej do wia­
domości wymienionych poniżej osób zawiado­

mienie o udzielonej najłaskawiey dla nich 
amnestyi i wolności powrócenia do Królestwa 
Polskiego, ma honor wezwać niniejszem jpa- 
nów: Redempta Olechowskiego , Leona Gra- 
biańskiego , Maryana Kamockiego , Romualda 
Dembowskiego, Edwarda Oraczewskiego, Ale- 
sandraBorkowskiego, Erazma Różyckiego Fran­
ciszka Paszkowskiego, KazimierzaKiedrzyńskie- 
go, Brockiego, i Piotra Kamińskicgo, ażeby ciż 
celem  dopełnienia przepisanych formalności 
do podpisanego zgłosić się chcieli. —  W Kra­
kowie dnia 10. (22.) maja 1832 r. sztabu je -  

' neralnego gwardyi pułkownik. Kotzebue.

Rossy ja.
v Tygodnik Petersburski z d. 6. (18.) maja 

- donosi, iz w d. 3. (15.) b. m. przybył z.Lon­
dynu, na chodzącym pomiędzy Petersburgiem 
a Lubeką statku parowym, Alesandra, Jener. 
adjut. hr. Orłów.

Wielka Brytanija i Irlanrłyja.
Galignani Messenger z dnia l4go maja (któ­

ry (jak mówi.Dostrzegacz austryj.) odebraliśmy 
z Paryża przez nadzwyczajną sposobność,) udzie­
la wiadomości z gazet londyńskich z dnia 11. 
i 12. t. m.

»Londyn d. 11. maja wieczorem.
*Wi tosek Ebringtona do adresu do króla przy­

jęty został w izbie niższej na posiedzeniu 
wczorajszem, które trwało aż do rana god. 2. 
głosami 288 przeciw 208 , a zatem więk­
szością 80 głosów. Dzisiejsze posiedzenie izb 
obudwóch parlamentu mniej było ważne. W iz­
bie wyższej podano miele próźb na korzyść 
bilu reformy bez odmiany. Lord Melbourne, do­
tychczasowy mimster spraw wewnętrznych, 
oświadczył, że śród obecnych okoliczności n ie ' 
bierze na siebie odpowiedzialności toczenia da­
lej rozpraw względem irlandzkiego bilu .o dzie­
sięcinach, który do niepewnego czasu został 
odroczony. W i/b ie  nizszej złożono wiele próźb 
7. różnych miejsc, w których wezwano izbę, nie- 
zezwalać na podatki , dopóki bil reformy nie- 
przejdzie Podanie takiej próźby z Manche- 
stru (gdzie jak w Birmingham, uchwalono na 
licznych zgromadzeniach reformistów, niepła-



378 —

eic podatków gdyby bil ty ł  wstrzymany) dało 
owód do wielu silnych m ów , przyczem nie- 
tórzy członkowie izby oświadczyli , źe odpo­

wiedzą życzeniom proszących. Sir Robert Pcel 
odrzekł na pytanie p. Duncombe, ze nieuczy- 
niono mu propozycyi, aby wszedł do ministe- 
ry jum , i źe wszystkie w tej mierze rozsiane 
wieści są bezzasadne. Sir 11. Peel zalecał nie­
którym członkom izby więcej spokojności i 
umiarkowania w ich postępowaniu, na które to 
napomnienie zgodził się całkiem lord Althorp. 
P. llurae oznajmił , źe w poniedziałek d. 14. 
uczyni wniosek o teraźniejszym stanie kraju.* 

»Londyn d. 12. maja wieczorem.
Nieustannie biegają rozmaite wieści o skła­

dzie nowego gabinetu; tyle pewna, iż nie ma 
jeszcze nic stanowczego, ponieważ ksiąźe W el­
lington, który jak słychać upoważniony jest do 
tego, ma różnych doznawać trudności. Mówią
0 następujących mianowaniach , wszelako po­
wtarzamy jeszcze, że nie wiadomo nic pewnego i 
P. Goulbourn ma być mówcą izby gminuńj; a p. 
Manners Sutton (tymezasowie) ministrem spraw 
wewnętrznych; p. Baring czyni trudności ob­
jąć urząd kanclerza izby skarbowej; lordChaudos 
wejdzie do adiniralicyi, p. Croker ma mieć głos
1 miejsce w gabinecie; lord Resslyn, lord na­
miestnik''irlandzki z Sir Henry Hardinge jako 
sekretarz.. Lord Harowby jest chory i nie wy­
chodził od dwóch dni z pokoju.

List z Londynu, równie z d. 12. wieczorem, 
(który co właśnie odebraliśmy przy końcu na­
szego pisma, mówi Doslrzegacz austryjacki z d. 
•21. b. m. ) potwierdza powyższą : wiadomość, 
żc książę Wellington powołany jest do utwo­
rzenia nowego gabinetu i ouemuż przewodni­
czenia. Zupełna spokojność panowała w Lon­
dynie , co jednak okazują renty. Względem 
reszty członków gabinetu, nie było nic pewne­
go przy odejściu wspomniouego listu z Lon­
dynu. —  Zapewniają, że książę Wellington 
oświadczył, iż zamiarem. jego jest wnieść i 
utrzymać bil reformy w izbie wyższej w du­
chu umiarkowanym.

Dostrzegacz austryjacki z d. 23. maja za­
wiera : Galignani Messenger z d. 17. maja 
(który odebraliśmy przez nadzwyczajną sposob­
ność z Paryża) umieścił następujące wiado­
mości z Londynu d. 15. maja :

»Z  gazet i listów prywatnych londyńskich, 
z d. 15. b. m. (któreśmy dzisiejszego poranku 
odebrali,) widzimy, iż pomimo natężonych usi­
łowań księcia Wellingtona w utworzeniu ad- 
ministracyi, odpowiadającej potrzebom kraju 
w teraźniejszej chwili , takie zachodzą tru­
dności , iż się bardzo wątpliwą zdaje rze­

czą , czyli się księcia uda jego zamiar. 
Niektórzy z tych , co już w nowym gabinecie 
przyjęli miejsca, mieli je  później złożyć, i są­
dzą, że król śród tych okoliczności zwróci się 
do lorda Grey i byłego ministeryjum. Nastę­
pujące są wyiinki, z gazet. (Z  Courier) Od kil­
ku godzin rozchodzi się wieść, że król wezwał 
lorda Grey , aby pozostał na czele ministery­
jum . Wszelako nie ma nie W tej mierze pew­
nego. Książę Wellington bawił dzisiejszego po­
ranku dwie godziny u króla. Mówią, —  lec* 
niewimy , czyli prawda, —  że p. Croltęr, p. 
Wynn, p. Goulbourn, p. Baring i p. Manners 
Sutton nieprzyjęli ofiarowanych sobie miejsc 
przez księcia Wellingtona >v nowym gabinie- 
cie. —  O trzeciej god. minut 40. Dowieduje- 
my się, że hr. Grey nie był wezwany do króla; 
lecz twierdzą z pewnością, iż książę Wellington 
widzi, iż nie jest wstanie utworzyć administra- 
cyi. —— (Z  Globe, o god. 4. z południa.) Po ostat- 
niem rozmówieniu się księcia Wellingtona 
z królem, udzielił monarcha ten hr. Grey wia­
domości, wskutek której tenże zwołał radę ga­
binetową, która się jeszcze naradza. Gdy się 
dowiemy o rezultacie tćjże, ogłosimy ją jeszcze 
dzisiejszego wieczora w drugiej edycyj. (Z  Sun.) 
w  tej chwili, w której pismo nasze oddajemy 
do druku,, dowiadujemy się z dobrego źródła, 
że lin. Grey jest znowu pierwszym ministrem.'

-  -  •• V " • /

Prawie wszystkie gazety angielskie zawiera­
ją  listy z Birmingham, Manszestru, Liverpoola 
i t. d. poczynające się temi słowy: Nie podo­
bna jest określić wzburzenia umysłów , z po* 
wodu wystąpienia ministrów z gabinetu. Już 
w dniu 9. było wszędzie w Ćirmingham na ‘ 
oknach poprzylepiaue : »Uwiadomienie. Tu ńie 
płaci się żadnych taks, dopóki bil reformy nie- 
przejdziel" Na innych oknach było dodano:
*>T nie kupuje się teg o , co poborcy wezmą 
w zastaw za taksy 1 « W d. 9. wieczorem zebrało 
się także w Birmingham przeszło 100000 ludzi: 
Kilku wielkich rękodzielników, mianych do­
tąd za antyreformistów, pozamykało swoje war- 
staty o go'1, 3. , aby ich robotnicy mogli się 
znajdować na zgromadzeniu , i zawiadomiło ich 
wraz, ze myto ich będzie onyni jak zwyczaj­
nie wypłacane. Zebrało się także kilka tysięcy 
osób z okolicznych miast; przybyli także de­
putowani z Worcester, Ćoventry, Wolverham- 
pton, Wallsall, Warwick i t. p. Znany Attwóod 
i wiciu innych panów mówiło do zgromadze­
nia. Wydział unii polityczućj uznano za nieu­
stający, i wysłano dwóch członków do Londy­
nu dla oznajmienia radzie gminnej starego 
miasta (City) i miasta Weslminster o postano-

(
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wlenia z Warwicltshire i Staffordshire, ze ją  
będą we wspólnej sprawie wspierali.

Petycyja do izby niższćj za wióra następu­
jące miejsca, oznaczające dostatecznie ducha 
zgromadzenia; Jedyna nadzieja hraju jest 
teraz izba niższa, ta utrzymuje jeszcze istnącą 
Łonstytucyją hraju, a proszący błagają ją, aby 
swoje wielkie powinności mężnie i bez obawy 
wypełniała. Proszący znajdują »w bilu praw4, ze 
lud augielski ^powinien mieć broń fiu swojej 
ochronie.4 —  W  Łiwerpoolu i Bostonie zapo­
wiedziano także zgromadzenie; unije polity­
czne są bardzo czynne. -— Wolaniny miasta 
Bungay przesłali dwóm ćzłonkóm parlamentu 
z SuiTolfi id-res, żądając po nich, aby zaprze­
cz Bniem budżetu i wszelkiemi konstytucyjne- 
mi środkami sprzeciwiali się każdemu mini- 
steryjum, któreby nie chciało zupełnego dać 
krajowi bilu.

flada gminna londyńska zebrała ile  w d. 10. 
i uchwaliła petycyja do izby uiższćj , w którój 
miedzy innemi jest proszoną , nie zezwalać na 

N̂ aaden budżet. Aby podanie tej prożby było 
uroczystszeuchw alono, by cała rada gminna 
towarzyszyła lordowi majorowi i szeryfom do 
izby niższe^

Na zgromadzeniu w Westminster, na htó. 
rem p. Burdett przewodniczył i wiele znajdo­
wało się członków parlamentu, ułożono nastę­
pujące rezolncyje : l )  Wyrazić głęboką nie­
chęć , że ministrowie króla zniewoleni byli 
wystąpić z gabinetu; 2) ©świadczyć, żo zgro­
madzenie pokłada ciągle najmocniejsze zaufa­
nie w patryjotycznym sposobie myślenia hra­
biego Grey i jego towarzyszach; 3) że prze­
słana będzie petycyja do izby niższej , nie ze­
zwalać na żadne pieniądze , dopóki tiie będzie 
utworzona administracyja ze znanych przyja­
ciół reformy.

Skoro się w Manchestrze dowiedziano o 
wystąpieniu ministrów, zaniechano wszystkich 
interesesów, i już w d. 10. wieczorem o godz. 
6tej wysiano deputacyją z proźbą, która we 4 
godzinach miała 25000 podpisów. W  Sal ford 
odwołano natychmiast ucztę, którą miano wy­
prawić w dzień urodzin króla. Ogółem zwra­
cają na to uwagę, że żadnej petycyi nie po­
dają do króla , i powszechnie, o ile być mo­
że , bardzo mało o nim namieniają.

Na posiedzeniu izby wyższej d. 9. maja lord 
Grey zabrał głos : Po wypadku z d. 7- wie­
czorem , wasze wysokości przygotowano będą 
zapewne do tego, co im mam powiedzieć. Sku­
tek owych rozpraw zmusił mnie i kolegów 
T lich lub natychmiast ustąpić, lub j. k. mci 
‘ alfie podać środki, które usprawiedliwione by­

łyby potrzebą zapewnienia sobie skutku bilu , 
• w.razie niewykonania tychże, podać o uwol­
nienie nasze. Ostatnie stało s ię ; i król jm ć 
raczył przyjąć uwolnienie nasze, zupełnie o- 
raz uchwalając usługi nasze w czasie zasiada­
nia w radzie jego. Za pomoc i zaufanie, ja ­
kich w ciągu czasu tego ze strony j. li. mości 
doznawaliśmy, ciągle do największej wdzięcz­
ności czuć sie bede obowiazanvm. Gdy urze-& c c  J c.
ay nasze tak długo tylko sprawować Lodziemyf 
dopokąd następcy nasi mianowaui nie będą, 
wasze wysokości uznają zapewne, że izba nie 
może teraz trudnić się sprawami publiczaemi, 
względem których zachodziłyby zdania odmien­
ne. Przeto jutro nie będę wnosił, by dalej 
rozprawiano nad bilem reformy, ale tylko, by 
po raz drugi odczytano bil względem urzędów 
w admiralicyi i marynarce; jesl to rzeczą na­
der ważną, albowiem bil ten musi d. 14. dzia­
łalność swoję rozpocząć. Lord Ellenborough 
zrobił postrzeżenie, że jest rzeczą do prawdy 
podobna, iż debaty i względem tego bilu po­
wstaną , robi zatćm wniosek, by drugie odczy­
tanie odłożyć jeszcze. Lord Grey zezwolił na 
to. Lord kanclerz przełożył polem rozmaite 
petycyje, mianowicie ową z Birmingham, przy- 
jet na zgromadzeniu, złożonem z 200000 >sób. 
Polecił takową rozważnemu zastanowieniu .się 
lordów i przy sposobności tej oznajmił izbie, 
iż i on <f uwolnienie podał. Lord Ellenborough 
m niem ał, ż e , gdyby dyskusyi o bilu reformy 
nie było dnia następnego, należy więc inny dzień 
do tego oznaczyć. Lord Grey odrzekł, że nie 
widzi tego potrzeby. (Śmiech.) Lord Carnar- 
von wyraził się z podziwieniem, że ministro­
wie z przyczyn talt mało znaczących, krok tak 
niespodziewany zrobili. Nie jest bynajmniej 
rzeczą ważną, czy wprzódy naradzać sie po­
trzeba nad szedulą d  i £ ,  a potćm C i t )  łub 
czy pierwej nad C, \ D , a potem A  i J3; mało 
zależy na tym alfabetycznym porządku. “Mi­
lordowie4 prowadził rzecz dalej ^ministrowie 
niech działają jak się im podoba; znamy je ­
dnak powody; owe mało znaczące powody, ja ­
kie podała im ich klęska w poniedziałek, by 
wnieść jeden z najszkaradniejszych projektów, 
jakim kiedy poddany ucho- władzcy swojego 
zhańbić się poważył. Dowiedzieliśmy się, jak 
k ró l, który sam naprzód zalecił reforme na 
obszernych i konstytucyjnych zasadach, w al­
ternatywie, w jaką ministrowie wprowadzili 
go, tak działał, jak  przynależało dla monar­
chy z domu Brunszwickiego i uzyskał przez to 
powtórne prawo do szacunku i miłości podda­
nych swoich. Ale Milordowie, chociaż mini­
strowie bil porzucają, izba jednak'nie zechce
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porzucić rozpraw nad wartością onegoż. Wno­
szę zatem, ty  narady o tera w następny po­
niedziałek dalej prowadzone tyły. Hr. Grey : 
Przyzwyczajony juz jestem do niewczesnego, 
gniewnego, osotistego i nieparlamentarnego 
wyrażania ,się zacnego hraL , który mówił 
właśnie, i jego nader źle zastosowany napad 
nie uraza mnie wcale. Z resztą nie zabie- 
ram głosu ku mojej własnej otronie, charakter 
mój towiem  zanadto dotrze jest znany, ty  
cierpiał od podotnych obwinień. (Słuchajcie I 
Słuchajciel) R adę, jaką monarsze mojemu 
dałem , nazwał zacny hrahia szkaradną i hań- 
Łiącą, a obecni zdawali się pochwalać te 
wyrazy; radę tę dałem dopiero w chwili osta­
tecznej, gdy konieczny obowiązek zmuszał mnie 
do tego. Gdyby mnie oskarżono o t o , gotów 
jestem postępowanie moje w tej mierze u- 
sprawiedliwić przed izbą wyższą ; lecz pytam 
się waszych wysokości, czy było potrzebą , a- 
żebym o tern oskarżeniu uprzednio powziął 
wiadomość. Zacny hrabia twierdzi, że po­
wody, z których działaliśmy, były mało zna- 
czącemi i istolnemi tylko formalnościami; nie 
tak się rzecz ma. Bil zasadzał się na tern, 
ażeby naprzód odciąć schorzałe części naszego 
systematu reprezentacyjnego , a potem dopiero 
udzielić miastom wielkim , prawa wyborów ; 
wniosek w poniedziałek zrobiony, obalił ten 
szczególny stosunek , na którym bil się opie­
rał. Lecz nie wszystko to jeszcze ; zacny 
i uczony lord , co ten wniosek zrobił, oświad­
czył w ciągu mowy swojej , że bil narusza 
bezpieczeństwo rządu i konstytucyją obala. 
I klózto wspierał ten wniosek ? Ci tylko, któ­
rzy od dawna sprzeciwiają się wszelkiej refor­
mie , z których niektórzy tę nawet nadzieję 
wyrażali, że przyjęciem wniosku uniknie się 
potrzeby, odebrania niektórym miasteczkom 
prawa wyborów. Nie mogłem ścierpieć tego, 
ażebym był tylko malowanym ministrem, a- 
żebym dał sobie bil wydrzeć z rąk, obciąć go, 
popsuć i zniweczyć, jak jego nieprzyjaciołom 
podobać się będzie. Milordowie, przekonany 
jestem , że wszyscy Wpanowie , nawet przeci­
wnicy b ilu , uznacie, iż postępowanie m oje 
zwodowane było tylko uczuciem powinności 

ku m ojemu monarsze, krajowi i osobistemu 
honorowi m ojem u, który-, jak spodziewam się, 
tigdy naruszonym nie został. Odpowiedzialny 

jestem  narodowi za postępowanie m oje, i od­
powiem na ltazde obwinienie. Mam ufność, ze 
ze wszystkich tych nieszczęliwych sporów wy­
niknie na końcu skuteczny, rozciągły i dobro­
czynny bil reformy, że wyniknie środek dla kra­
ju  korzystny i wznawiający przychylność naro­

du do iustytućyj krajowych. Nie mogę jednak­
że kierować środkiem, w którym codziennie 
prawie narzuca mi, zmiany, większość, z której 
cztery- piątych części wszelkiej reformie są 
nieprzyjazne. Na niesprawiedliwy, niewcze­
sny i nićzem niespowodowany zamach zac­
nego hrabi, nic nie byłbym może odpowie­
dział, gdybym nie życzył sobie wyłożyć przed . 
waszymi Wysokościami i publicznością powo­
dów postępowania mojego. Lord Carnarron 
usprawiedliwiał się potem tak z zarzutów u- 
czynionych mu przez hrabię Greya, jak i z po­
wodu nieprzyzwoitych wyrazów swoich ; pono­
wił swój wniosek, by w następny poniedzia­
łek prowadzić dalej narady nad bilom  refor­
m y, co też przy-jęto. Lord Wicltlow zapytał się 
lorda Melbourne , czy ma zamiar kontynuować 
bil o dziesięcinach irlandzkich. Lord Melbour 
ne odrzekł, iż nie ma zamiaru , albowiem po­
prawki chciano porobić w tym bilu. Hrabia 
Wicklow oświadczył, iż cofnie te poprawki 
w nadziei, iż bil tak, jakim jest teraz, przy­
jęty będzie. Poczem izba odroczyła się na 
piątek (d. 11. maja).

Na posiedzenia izby niższej z d. 9. maja lord 
Althorp takie samo zrobił oświadczenie, jakie 
lord Grey W izbie wyższej , i prawie w tychże 
samych wyrazach, a potem zrobił wniosek, 
by odłożyć drugie o d c z y t a n i e  szkockiego bilu. 
reformy, będącego w porządku dziennym.- Lord 
Ebrington wyraził ubolewanie, że projekt, który 
W izbie niższej przez tak liczną większość u- 
chwalono, w izbie wyższej odrzucony został. 
»W takich okolicznościach" mówił dalej »po- 
czytuję to za mój obowiązek, zaproponować, 
by izba podała uniżony adres do króla jm ci 
o  stanie teraźniejszym spraw publicznych, a 
lubo mam ufność, iż każdy, jakiegobądźkol- 
wiek sposobu myślenia będący , będzie wtedy 
na posiedzenia obecny, wnoszę, by izbę na 
dzień jutrzejszy powołać."

Z Madeiry nadeszły listy do Londynu, do­
chodzące do d. 1. maja. Admirał Sartorius 
rozpoczął znowu blokadę, zabrał kilka okrę­
tów żywnością ładowanych i posłał je  do Porto 
Santo ; kilka statków portugalskich, które znaj­
dowały się przy tej dostawie , użyto natych­
miast do służby wyprawy.

Francyja.
Dostrzegacz Austryjacki z d. 22. maja pisze:

W  Strasburgu odebrano w d. 16. maja wieczo­
rem następującą telegraficzną depeszę z Paryża: 

Paryż d. 16. maja o wpół do Iszćj z południa.
Prezydent rady ministrów umarł dzisiejszego 

poranku. —  Paryż jest zupełnie spokojny."

i



—  381 —
A

Król postanowieniem swojem z d. 9. maja 
zmniejszył płacę marszałków z 40000 fr. na 
30000 fr. począwszy od l .  b. m.

Postanowienie król. zawiera na rok 1832, 
począwszy od 1. maja następujące przepisy: 
Jenerałowie czynnych zarodów wojska pobierać 
hęda dwie trzecich częs'ci płacy czynnego woj­
ska , bez dochodów ubocznych, wedle taryfy do 
postanowienia z d. 19. marca 1823 załączonej ; 
oficerowie wszystkich stopni korpusu sztabu 
jeneralnego i ołicerowie szczególnych sztabów 
arlyleryi i inzynijerów połowę żołdu wojska 
czynnego, a każdy stopień podług klasy. Osta­
tnie przepisy dotyczeć się powinny członków 
iutendenlnry wojennej. Płaca jenerałów zaro­
dów odwodowych zmniejszona jest dła jenera­
łów lcjtnantów na 7500 , dla marszałków pol­
nych na 5000 fr. —  Uposażenie inwalidów 
wojskowych ustaje z d. i .  stycznia 1832. Ka­
pitały uposażenia tak w rentach jakoteż i w 
gotowiźcie przypadną skarbowi publicznemu. 
Dobra zaś nieruchome uposażenia inwalidów 
wracają pod zarząd dóbr narodowych.

Aloniteur z dnia 13. maja zawiera artykuł 
następujący : »Z depeszy telegraficznej ze Stras­
burga z dnia 12. h. m. do ministra spraw we­
wnętrznych , okazuje się , że wiadomość roz­
głoszona przez niektóre dzicóniki o powstaniu 
wBawaryi nadreńskiej , jest bezzasadną. Za­
tknięto drzewo wolności w Anweiier , posłano 
Wojsko z Landawy na to miejsce i drzewo ścięto. 
To zapewne dało powód do rozgłoszonych wie­
ści. Wielkie zgromadzenie , które miało na­
stąpić dnia 12. maja wNeustadt (nad Iiaardt), 
zostało przez rząd bawarski zakazane.

Depesza telegraficzna , odebrana wczoraj 
przez rząd z Grenoble z dnia 10. maja o godz. 
10. w nocy, donosi, że tam wszystko sookojne. 
Zaszłe w dniu 9. bezprawia nie pochodziły z za­
sad politycznych , lecz były to znaczno zatargi 
prywatne , lltóre powstały z niesnasek między 
tamecznymi mieszkańcami a żołnierzami 35go 
pułku. Niektóre gazety chciały te spory po­
łączyć z krokiem ołicera, obłąkanego umysłu, 
który zatknął białą chorągiew na drzewie. —  
Obłąkanie umysłu tego oficera nadto jest wy­
kazane , aby w tym kroku upatrywać można 
główną przyczynę rozruchów, lttóre się później 
We dwa dni wydarzyły.

Moniteur zawiera raport pana Monlalivet do 
króla, wnoszący na rozwiązanie czwartej kom­
panii pierwszego batalijonu drugiej legii gwar­
n i  narodfowej marsylijskiej. Powód tego jest 
*en , że ta kompanija, wyjąwszy kapitana, 2ch 
poruczników, 3ch podoficerów i 6ciu grenady- 
jerów, nie odpowiedziała wezwaniu w dniu 30.

kwietnia dla zebrania się podczas Wybuchnie- 
nia poruszenia karłistów, i nazajutrz wyjąwszy 
2ch oficerów i 2ch żołnierzy, nie stawiła się do 
mustry W  dzień imienin ltróła. Król postano­
wieniem swoje m rozwiązuje tę kompanija.

Iladzca stanu, baron Cuvier, niedawno tknięty 
apoplexyją, umarł w Paryżu. Takżefpogorszy- 
łosię zdrowie jenerała Lamarquc, który, jak 
wiadomo, dotknięty był cholerą i wątpią , aby 
przyszedł do siebie.

Wiadomości odebrane wczoraj z Marsylii w 
Toulonie, są ciągle zaspokajające. W  obu dwóch 
miastach panowała spokojność i stronnictwo 
obalonego rządu, ukazywało mniej zaulauia 
w sobie, niżeli przed zaszłem przedsięwzięciem. 
Co chwila sp od z i ewano się do jednego z obu- 
dwócłi portów przybycia statku Carlo M/berto, 
którego wszyscy podróżni oddani są sprawie­
dliwości. Ta sama spokojność panuje na za­
chodzie. Listy z Wandei Kourbońskiej wczoraj 
nadeszłe, donoszą o wzięciu w niewolę dowódzcy 
związkowych.

Moniteur z dnia 14. maja donosi: rRząd ode­
brał urzędowe raporta z Marsylii iT ou lon u zd .
10. maja, donoszące, że rano dnia wspomnio- 
nego, czterej podróżni, pozostali na pokładzie 
statku s C a r l o  Alberto* przywiezieni zostali przez 
statek rządowy do Marsylii. Tymi są : pp. St. 
Priest, Adolf Bourmont, syn, Adryjan de Kier- 
gorlay i Sala, były oficer gwardyi królewskiej. 
W  In Ciotat jakoteż wzdłuż brzegów morskich 
przedsięwzięte jest surowo śledztwp, a władze 
sądowe postępują swoim torem. W  miarę od­
bierania przez sądy doniesień, obwinieni bywają 
uwięzieni. Władza otrzymała z wielu źródeł 
szacowne odkrycia, i stara się je  mocno obja­
śnić. Wiele znamienitych osób, znanych zn ie­
chęci ku teraźniejszemu rządowi, opuściło Mar- 
syliją. Miasto zyskuje na spokoju ości przez ich 
oddalenie się. Wszystko jest spokojne. Spu­
szczają się na władzę sprawiedliwości , znana 
ze swojej czynności; w miarę wyjaśnienia oko­
liczności znikają przesądy. System rządu udzie­
lania otwarcie wszystkich nadchodzących wia­
domości burzy budowę wzniesioną przez na­
miętności. Jawność postępowania sądowego, ka­
żdego dostatecznie przekona.

Belgijura.
W Memoriał Belgc z dnia 10. czytamy: »Pe- 

wna je s t , że do ratyfikacyi rossyjskiej załą­
czone są dwa prololmły, nru. 58 i 59. O treści 
onycli dowiedzieliśmy się co następuje : Cesarz 
rossyjski ratyfikuje traktat z zastrzeżeniem so­
bie modyfikacyi artykułów 9go, l2go i 13go; 
pierwszy artykuł dotyczę sie żeglugi na rze­
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kach wśród kraju, drugi zaś drogi handlowej 
z Antwerpii do Kolonii przez Sittard , a trzeci, 
długu. Artykuły te powinny być przedmiotem 
układów między Holandyją aBelgijum. Ważna 
jest w tej ratyfiliacyi data z dnia 18. stycznia ; 
przypominamy sobie bowiem, żehr.[Orłów wy­
jęci . ł  z Petersburga w nocy z dnia 30. na 31. ' 
stycznia. Protokuł 58. m ówi, ze żadne mody- 
fikacyje zajść nie mogą bez zezwolenia króla 
P,elgów, i ze te modylikacyje w żadnym przy­
padku nie mogą się ściągać do niepodległości 
Belgijum , jego neutralności , uznania króla, 
i do posiadłości terytoryjalnych. Protokuł 59ty 
ma na celu wstrzymać Holandyją i Belgijum 
od rozpoczęcia kroków nieprzyjacielskich.*

Dziennik Politięue m ów i: ^Rozchodzi się
wieść i co raz bardziej ustala , że ministeryjum 

jstanowiło odesłać konferencyi 59ty protokuł,
- i protestować się silnie przeciw temu nowemu 

dokumentowi, który jak mówią, chce nam na­
rzucić obowiązek , przedsięwziąć natychmiast 
rozbrojenie i porozumienie się z królem holen­
derskim.*

Courrier Belge z dnia 10. maja użala się, ze 
do ratyfiliacyi rossyjskiej dołączono zastrzeże­
nia względem modyfiliacyj art. 9go, l2go i 13go 
traktatu (ściągających się do długów, żeglugi 
i drogi przez Śittard.) Courrier dodaje, ze na 
radzie w dniu 9. wieczorem uchwalono odwo­
łać p. van de Weyer , posła belgijskiego w Lon­
dynie , ponieważ przyjął tę ratyfikacj ja.

Mianowanie barona Loe na posła do Wiednia 
potwierdza się ; p. Serruys towarzyszyć mu bę­
dzie jako sekretarz legacyi. Minister wojny pi­
sał do ministra skarbu, że poszło wojsko dla 
obrony żołnierzy cłowych przeciw obelgom Ho­
lendrów, i że dano rozkazy odeprzyć ich prze- 

‘ moca. —  Od kilku dni ładują w Tournaj ze 
składów cytadelli .na dwa okręty na Skaldzie: 
bomby, haubice i lawety dla przesłania ich do 
Antwerpii.

Niemcy.
Gazeta Bawarska Stanu donosi o marszu 410 

ludzi żołnierzy austryjacliich przez Regensburg, 
przeznaczonych do Moguncyi, jakoteż o pocho­
dzie 130 iudzi, którzy z tamtąd powracają. 
Obadwa oddziały tworzą zwyczajną zmianę zało­
gi moguncliiej i przybywają ze zdrowych okolic.

Gazeta Stutgardzka donosi z Wiesbaden z d.
11. maja: Wczoraj wieczorem było zbiegowi­
sko Indu przed tutejszem więzieniem cywil- 
nuin. Uwięziono dwie osób z najniższej klassy

ludu , za obrażenie szanowanego obywatela na 
miejscu publicznem. Pewna liczba czeladzi 
rzemieślniczej i wyrobników zebrała się o W  pół 
do lOtej wieczorem przed więzieniem, chcąc 
uwolnić uwięzionych. Wojsko , które pośpie­
szyło jiu  utrzymaniu porządku, rozpędziło bu­
rzycieli i zniweczyło ich zamiary. Wojsko tu­
tejsze oLiazało w tej sposobności umiarkowanie 
i wyborną postawę.. Przewódźcy są uwięzieni 
i oczekują swojej kary.

Wiadomości handlowe i przemysłowe.
(Z  korrespondencyj prywatnych.)

—  Ołomuniec d. 23. maja 1832. —
Na dzisiejszy targ przypędzono 2700 wołów, 

z których cztery partyje przed targiem para 
o 15 złr. w. w. taniej , jak na przeszłym targu 
przedane zostały; t. j. 10 3/4 cetn. z l/lO  ba­
dasz u po 360 złr. w. w .; 9 cetn. z l/lO  rada. 
315, 1 0 l/4 ce tn . z l/lO  rad. 335 złr. w. w.

Na targu przedano: Iwsza partyja 11 cetn. 
z l / i0  rad. parę po 350 złr. w. w .; 2ga par­
tyja 10 3/4 cetn. z lJlO rad. 370 ; 3eia partyja 
9 ljlO  cetn. z 1J10 rad. 325 ; 4ta part. 10 cet. 
z ljlO  rad. 350_; 5ta partyja 9 cent. z ljlO  rad. 
315; 6sta partyja 9 cetn. z ljlO  radaszu 308 
złr. w. w. *
, Z łych  kupiono: Ilompanija wiedeńska|1200: 

czeska 400; dla Austryi 300; do Brynu 300; 
małemi partyjami 350 sztuk. Wszyscy kupu­
jący porozumieli się między sobą; dla tego 
cena trochę spadla, chociaż słychać, ze wW iś- 
dniu cetnar wołu płacą po 35 lj2  zlr. w. W.

W Wiedniu cena mięsa: funt 10 lir. m. łl.

* ) Dla niespodziewanych przeszkód zwyczajnego korre- 
spondenta naszego, przez czas niejaki nie będziemy 
mogli umieszczać zwyczajnych doniesień naszych z O ło ­
muńca. Kim t e , jak się wkrótce spodziewamy , na­
dejdę, umieszczamy doniesienie innego korrespoiidenta-

Przyp. Red,

W ID O W IS K A  we L W O W IE .

Teatr niemiecki.  — D z i ś :  Fra Diauolo ,  od er : D as  .
Gasthaus von Terracina„ nowa wielka opera 
we 3 aktach.

Jutro: —  S i g n o r a  R o s a  P a d o v a n i .  pićrwsza 
Kontr -  Altystka król. teatru w Turynie, w y­
prawi na swój dochód ostatnie poiegnawcze 
Przedstawienie; przvcze'm aktorowie sceny 
polskiej przedstawia komedyją we trzech ak. 
pod nazwiskiem: W ykradzenie.
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